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Miejsce i czas wydarzeń Żyrzyn, II wojna światowa

Słowa kluczowe pan Gronert, granatowy policjant, Armia Krajowa

 
Pan Gronert był granatowym policjantem i należał do AK
Ciekawa postać. On był przed wojną policjantem. W czasie wojny też był policjantem,
ale należał do AK. Było kilkanaście osób w Żyrzynie, którzy wiedzieli jedni o drugich.
Gdzie co było, to myśmy albo wiedzieli wcześniej, albo pan Gronert tak się starał,
biedny albo się przewrócił, albo mu się coś przydarzyło, że pomagał uciekać ludziom,
albo ostrzegł.  Był taki  Mazek to ludzie go nie lubili,  bo wiedzieli,  że z Niemcami
trzyma, a do Gronertów nikt  nie miał  pretensji.  Nawet kupili,  przed wojną chyba
działkę, potem się wybudował w Puławach. Ja na stancji mieszkałam u nich, chyba z
rok albo więcej. W końcu wynieśli się do Warszawy, ale nie wiem –chyba pan Henryk
zmarł wcześnie. Oni w każdym razie byli, bardzo dobrymi ludźmi. U niego, vis a vis, w
tym dużym domu był egzamin z pierwszej gimnazjalnej. To przecież jakie miał ryzyko,
jakie wielkie ryzyko. Zamiast służyć Niemcom, skąd chleb je, bo przecież pensję miał,
nie? Pani Gronertowa była akuszerką, odbierała wszystkie porody na wsi i nie tylko
na wsi. 
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